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N O W I N Y  C O D Z I E N N E

„NIE BĘDZIEMY ZNOSIŁ I WŚRÓD NAS ANI JEDNE­
GO ŻYDA, GDYŻ W  JAKI SP OSÓB MOGLIBYŚMY DOPU­
SZCZAĆ DO KORZYSTANIA ZE SKARBÓW  N A JW Y Ż ­
SZEJ KU LTURY TYCH, K T Ó R Z Y  NIE UZNAJĄ JEJ PO­
CZĄTKU I POCHODZENIA.

Goethe.
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Kurtuazje senacko-sejaiowe
14 działów budżetu przyjęto niemal bez dyskusji

Senat rozpoczął we wtorek dy­
skusję szczegółow ą nad budże­
tem na rok 1938/39..

Na porządku dziennym znalaz­
ło się 14 działów budżetu, które 
załatwiono w szybkim tempie i 
niemal bez dyskusji.

P o  przyjęciu  budżetu prezy­
denta ltzeczypoypolitej przyszła 
kolej na budżety Sejmu i Sena­
tu. Senat, który lubi uprzejme 
gesty, zaznaczył, że zasada kur­
tuazji każe przyjm ow ać budżet 
Sejmu bez zmiany.

Nie wyw ołał żadnych uwag 
budżet N. I. K., a przy budżecie 
Prezydium Rady M inistrów je-

Następnie załatwiono działy 
długów państwowych, rent inwa­
lidzkich oraz emerytur i  zaopa­
trzeń. Sen. W iesner zw rócił uwa 
gę na fakt, że wielu emerytów 
otrzym ujących dostateczne zao­
patrzenie pracuje w przedsię­
biorstw acn państwowych, odbie­
ra jąc pracę bezrobotnym, co zda­
niem jego, powinno być ustawo­
wo Usunięte. Niespołecznym na­
zywa postępowanie, gdy mąż za j­
muj* dobrze płatne stanowisko, 
a żona pracu je w urzędzie pań­
stwowym.

Przy budżecie monopoli w yra ­
żono opinię, że wobec spadku 
dochodów z Mon -p c l j Zapałcza

Bez dyskusji uchwalono budże­
ty M inisterstwa Poczt i Telegra­
fów, Spraw Zagranicznych i 
wśród hucznych oklasków budżet 
Min. Spraw W ojskowych.

Dziś rozpoczyna sią
P r o c e s  S k w i e r a w s k i e g o

Dziś, w środę, na sali nr. 1, w 
Sądzie Okręgowym rozpoczyna 
się sensacyjny proces m ordercy 
ś. p szofera Jana Szlendaka, 
Władysława Skwierawskiego. - 
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żyd o w ski niedouk z  Polski
poeią międzynarodowej brygady

(N A I) Żydowski niedouk z Sie­
dlec, Aleksander Nus, wyrzucony 
z seminarium żydowskiego w tym 
że m ieście za działalność komuni 
styczną i wrogą pastwowości
polskiej, którego ekscesy znane 

dyn.e sen. Śliwiński poparł rezo- i.tgo, należałoby podjąć badania były Już w roku 1934 w Austrii 
lu cję  w senackiej kom isji budże- czy istnien.e tego monopoli- jest J "
tow ej, dom agając się powiększę- realne i czy nie n a^ ża łoty  
nia środków na fundusz kultury przejść na inną form ę prc-duk 
narodowej. c ji zapałek.

I  ęrŚKitików rannych
w podziemiach kopalni

gdzie demonstrował z komunista­
mi, znajduje się obecnie w bry­
gadzie ihiędzynarodowej Hiszpa­
nii czerwonej.

Naturalnie żydziak ten w ar­
mii czerwonej pisze wiersze, pod 
judzające otumanionych robotni­
ków polskich przeciw  wszystkie­
mu, co  polskie, co narodowe i ka 
tolickie.

Jako szeregowiec w kompanii 
C, K. M.-ów batalionu imienia 
Palafoza. Żydziak ten oczywiście 
na tyłach frontu, pisze owe wier 
sze po to, by robotnik przelewał 
swą krew w takt żydowskiego 
majufesa.

lata. Urodził się w Owsince, po­
wiatu kościerzyńskiego. Karany 
był już parokrotnie, po raz pierw­
szy przez sąd wojskowy w Gru­
dziądzu na 2 miesiące aresztu za 
przestępstwa wojskowe i przero­
bienie dokumentu. W roku 1936 
skazany był przez sąd cywilny 
na rok i trzy m iesiące więzienia 
za kradzież motocykla i przerobie

rejestracyjnej ora® 
4 m iesiące więzienia.

nie tablicy 
za fałsz na 
nia.

Rozprawie przewodniczący w i­
ceprezes III wydziału karnego 
Przybyłowski. Referentem spra­
wy jest sędzia Dyzmański, jako 
trzeci sędzia zasiada w komple­
cie p. Witkowski, oskarża prok. 
Turski.

KATOW ICE 8. a. (t o  włsann).
Na terenie kilki' koralu ś’.s uucfc 

wydarzyły się wypadki, w czasie któ 
rych trzech górników zostało ran­
nych.

M. in. w czasie czyszczenia wago­
ników kopalnianych ra powierzchni 
kopalni węgla „Prezydent Mościcki” 
v Chorzowie robotnik Bolesław Ciu­
pał znalazł kapiszon, który odniósł 
do warsztatu, gdzie nastąpił gwał­
towny wybuch. Ciupał został ciężko 
ranny i w stanie groźnym przewie­
ziony do lecznicy.

W podziemiach kopalni węgla

Złagctizono
wyrok

na lu d o w có w

„Wyzwolenia w Łagiewnikach, pod 
^rzow em  npodł na 'ednym .■ 

c bodu. kow Stempel, którym został 
uderzony Jan Kowacki, który do 
zi-e ciężkich obrażeń.

Wreszcie w podziemiach kopalni 
węgla „Polska” w Świętochłowicach 
wskutek t. zw. „tąpnięcia”  spadły 
większe u asy węgla i kamień; któ 
re zraniły robotnika Pawła Mira z 
Tr.ropaczowa.

P re z. Hoover
u Hitlera

BERLIN, 8. 3. Kanclerz Hitler 
przyjął dziś przed południem b. 
prezydenta Hoovera.

B. prez. H oover złożył ponadto 
wizytę premierowi Goeringowi.

Uzupełniające dochodzenie
w sprawie hr. O d . Wielopolskiej
Warszawscy adwokaci, obrońcy, ska sądzona będzie przez sąd

e  J I  1 r l  n . .  I 1 7 Ta 1 n  ̂ .  I    J ___ ___  f  , .  . . .    I  -hr. Ok pwji Wielopolskiej, osadzonej; cjalnyj wyjątkowy. Obrony jej przed 
w więzieniu berlińskim w Mdabicie,!— ’ * . . . .

LWÓW, 8. 3. W dniu wczoraj­
szym toczyła się przed lwowskim 
sądem apelacyjnym rozprawę, prze 
ciwko czterem ludowcom z powił, 
tu jarosławskiego, skazanym przez 
sąd w Jarosłnwiu.

Sąd apelacyjny po przeprowa­
dzeniu rozprawy wydał wyrok, mo 
cą. którego zniżył wymiar kery Ja­
nów. Wyczawskiemr. z 2 lat do 8 niemieckieg hr 
miesięcy więzienia, Tadeuszowi;
Słomie z jednego roku do 6 mie­
sięcy, Koeubie z 2 lat do 6 mie­
sięcy aresztu.

Osk. Pełczyński, który był ska­
zany w Jarosławiu na 8 miesięcy 
więzienia, został uniewinniony.

sądem ir endeckim podjąć 
dwaj adwokaci berlińscy.

spe- 
rzec 

się mają

Aresztow anie
zb ro d n ia rza

Na t. zw. Garbanach, gdzie od 
bywają s.ę spotkania zakocha­
nych, odkryto ostatnio potworną 
zbrodnię.

:«S wzgórzu znaleziono strasz­
liwie zmasakrowane zwłoki służą 
cej Zofii Romaniec, która była w 
5-tym miesiącu ciąży. M ordercą 
Romanieeówny okazał się je j ko 
chanek, Franciszek Kiełbicki, 
którego aresztowano.

Riełbickiem u grozi kara śmier­
ci.

W numerze czwartkowym dalszy artykuł
z cyklu „Nasz Samorząd Gospodarczy"

p.t. 8 członków Brei-Brith i 11 rota- 
rian w Izbie przemysłowo-handlowej

w Warszawie

G w a ł t o w n y  h u r a g a n
przeszedł nad Przemyślem

Straty w y n o sz ą  K ilkadziesią t ty s ię c y  złotych
PRZEMYŚL, 8. 3. Nad Przemy 

ślem przeszedł w czoraj w  połud­
nie huragan, który poczynił za­
rów no w mieście, jak i w okolicy 
olbrzym ie szkody.

Na terenie powiatu wiatr po­
przewracał wiele drzew przydroż 
nych i słupów telegraficznych.

Pozrvwał lin ie telefoniczne. Da­
chy z chat w iejskich itp.

Niemal wszystkie anteny radio 
we w m ieście padły pastwą wi­
chury. Rozmiary szkód m e zosta­
ły dotąd ustalone. Sięgają one 
jednak niewątpliw ie dziesiątek 
tysięcy złotych.

G d z i e  z g i n ę ł y  a k t a  „ L i m a n o w e j ” ?
Wyjaśnienie Min. Przemysłu i Handlu

a-zułem szpiegostwa, otrzymali 
nowe wiadomości o toczącym się do­
chodzeniu władz niemieckich.

Śledztwo przeciwko hr. Wielopol­
skiej, które było już na ukończeniu,
-ostaje uzupełnione przez p-zesbi 
chanie szeregu nowych świadków 
Spowoduje to opóźnienie wyznacze­
nia rozprawy, która wbrew zapowie-  ___  r
£ i 0"! W. m*. wła Bila i M ichała Wożniaka*lecz dopiero w końcu m. kwietnia. n  • , ,  , , , , .

Zgodnie z przepisami sądownictwa Dwaj wi oółoskarzeni skazani 
Oktawia Wielopol-l zostali po 5 lat więzienia.

Kara śmierci
LWÓW, 8.3. Z Rzeszowa dono­

szą: Sąd skazał na kurę śmierci 
przez powieszenie bandytów Pa-

Otrzymaliśmy z Ministerstwa 
Przemysłu i Handlu następujące 
w yjaśnienie:

„W  związku z notatką, jaka u- 
kazała się w „A B C “ , z dnia 7 b. 
m. p, t „M ilionow e straty Skar­
bu Państwa. Tajem nicę zaginię­
cia aktów umowy z Limanową. 
Kto w in ien?". M inisterstwo Prze 
mysłu i Handlu prosi o zamiesz­

czenie
nia:

następującego wyjaśnie-

1. Otrzymawszy w połowie ro­
ku 1936 bardzo ogólnikowe infor 
macje o istnieniu zobowiązania 
pieniężnego firm y Limanowa wo 
bec Skarbu Państwa —  Departa 
ment Górniczo - Hutniczy wystą 
pił bezzwłocznie do Pana Mini­
stra Przemysłu i Handlu z rapor.

Pożar
zn is zc zy ł

1 6  b u d y n k ó w
SAMBOR, 8. 3. W  Strzelbicach 

pow. Sambor w domu Andrzeja 
Błażka wybuchł wskutek wadli­
wej budowy komina pożar, który 
z powodu silnego wiatru przerzu­
cił się na sąsiednie zagrody i 
zniszczył 16 budynków, wartości 
około 20 tys. zł.

Pożar trwał przeszło trzy go­
dziny i zlokalizowany został przez 
straż pożarną ze Starego Sambora.

Pożar wydarzył się w nocy. W 
czasie jego gaszenia doznał silnych 
poparzeń 80-letni Iwan Janiw, któ 
ry w kilka godzin później zmarł.

C i e p l e j
i mglisto

W  województwach pomorskim, 
poznańskim i w wileńskim na ogól 
chmurno i rankiem mglisto. Na po­
zostałym obszarze kraju rano przy 
ziemne zamglenie, w ciągu dnia 
dość pogodnie. Po nocnych przy­
mrozkach, dniem większy wzrost 
temperatury.

Dalsze osłabienie siły wiatru i 
zmiana kierunku na zachodzie i 
południowo zachodzie.

„ Z b r o d n i e  S t a l i n a
Proces moskiewski, już nie 

wiadomo który z rzędu, trwa 
od szeregu dni. W  świetle, a 
właściwie w cieniu przewodu 
sądowego okazuje się, ze cały 
sztab Lenina, cały niemal 
rząd sowietów przez lat kil­
kanaście składał się z byłych 
agentów ochrany carskiej, a 
później szpiegów i agentów 
niemieckich, angielskich, ja­
pońskich, francuskich, pol­
skich, z samych morderców, 
zdrajców i złodziejaszków. 
Komisarz ludowy za komisa­
rzem — to wyrzutki społeczeń 
stwa.

I gdyby nawet nie wierzyć 
przyznaniom się do winy, ka- 
janiom się oskarżonych i wy­
reżyserowanym zeznaniom 
świadków, to pozostaje fakt, 
że opinia komunistyczna w 
Rosji, nawet la opinia zwyczaj 
nych robotników nie dziwi się 
wcale. Przeciwnie, uważa to 
wszystko za możliwe, za praw 
dziwę i nie wpada w osłupie­
nie, ale się ;r ł prostu oburza 
na zbrodniarzy.

Niesłychanie ciekawa właś­
nie w obecnym momencie 
jest książka Trockiego „Zbro­
dnie Stalina", która niedawno 
pojawiła się na półkach księ­
garskich w przekładzie pol­
skim (nakł. „Biblioteki pol­
skiej" 1937, str. 572). Nie dla­
tego ciekawa, żeby p. Bron- 
steinowi należało wierzyć, ale 
dlatego, że ukazuje nam rze­
czywistość sowiecką jakby z 
odwrotnej strony, niż daje 
nam ją propaganda Kominter 
nu. Trocki zapowiada nam po 
procesie Radka i Piatakowa 
serię dalszych procesów, jako 
wewnętrzną konieczność rzą­
du Stalina. I oto rzeczywiście 
jesteśmy znowu świadkami 
makabrycznego widowiska w 
Moskwie.

Warto bacznie śledzić, co 
p.sze o „zbrodniach Stalina" 
założyciel czwartej międzyna­
rodówki. Wiemy, że rozłam 
między trzecią i czwartą mię 
dzynarodówką dokonał się na 
tle różnic taktycznych, doty­
czących zagadnienia ,,świato­

wego października". Trocki 
przedstawiał pogląd, że sy­
stem sowiecki, czyli system 
rządów żydowskich w Rosji, 
może się utrzymać tylko wte­
dy. gdy w innych państwach 
uda się wywołać przewrót ko­
munistyczny. Trzecia między­
narodówka, która pokryła się 
szyldem Stalina, Gruzina, żona 
tego z żydówką, Kaganowi- 
czówną, uważała, że trzeba na 
drodze dyplomatycznej wśliz­
gnąć się w głąb Europy, do Li 
gi Narodów, poza wier ać u kła 
dy z państwami „burżuazyjny 
mi" i penetrować „pokojo­
wo".

Trockiego wydalono z Rosji 
z komfortem, elegancją i ła­
godnością niezwykłą. 1 wkrót 
ce zaczęło się coś, co wygląda­
ło na grę na cztery ręce. Troc­
ki robił rewolucję światową 
(spiski w Anglii, rewoltę w 
Wiedniu, masakry w Hiszpa­
nii), a Stalin wchodził do Li­
gi Narodów, zawierał „pakty 
wschodnie" z Francją i Cze­
chosłowacją, organizował

„fronty ludowe". Cała Europa 
zaczęła podejrzewać. I nagle 
przyszło zaprzeczenie z Mo­
skwy i od kierownika czwar­
tej międzynarodówki jedno­
cześnie.

W  Moskwie zabójstwo Ki­
rowa i odtąd szereg procesów 
„trockistów" o coraz strasz- j skarbu 
niejsze zbrodnie, kończonych! 
rozstrzeliwaniem w podzie­
miach GPU . Z drugiej strony 
Trocki rozwija niesłychaną 
kampanię książkową i publi- 
cj styczną przeciw Stalinowi i 
jego zbrodniom. Ale jeden 
punkt może zaciekawić: Oto 
Trocki stale i nieodmiennie 
podkreśla, że gniew jego kie­
ruje się personalnie przeciw 
Stalinowi, ale nie przeciw 
państwu sowieckiemu. W  ob­
ronie R osji  sowieckiej, czy li  w  
obronie, żydow sk ich  rzą d ó w  w  
Rosji staną w chwili  n iebezpie  
czeństwa trzecia i czwarta

tem i  wnioskiem o wszczęcie do 
chodzeń w powyższej sprawie.

2. W wyniku zarządzonego 
przez' Pana M inistra Przemysłu i 
Handlu, na skutek powyższego 
wniosku, dochodzenia, zostało 
stwierdzone, że już w połow ie 
roku 1923 akta umowy Skarbu 
Państwa z Tow. Naftowym  „L i­
m anowa" w M inisterstwie Prze­
mysłu i Handlu nie znajdowały 
się, przy czym nie zostało stwier 
dzone, czy akta te zaginęły w 
M inisterstwie Przemysłu i Han­
dlu, czy też gdzie indziej, jeszcze 
w czasie, kiedy sprawy ra ftow e 
należały nie tylko do Ministerst­
wa Przemysłu i Handlu.

3. Dzięki właśnie inicjatyw ie i 
staraniom Dep. Górniczo - Hutni 
czego odzyskano niezbędne dowo 
dy, a w tym i umowę, na podsta­
wie której powstała pretensja 
Skarbu Państwa do firm y „Lim a 
nowa". W obec tego firm ie tej 
wytoczono skargę sądową, w na­
stępstwie zaś te.i skargi pretensje

Państwa zostały zaspoko 
ione w drodze ugody, zawartej 
między Skarbem Państwa a wy­
mienioną firm ą".

m ięd zyn a ro d ó w k a  solidarnie.
Jak więc zrozumieć procesy 

moskiewskie?
(D okończenie na str. 3-ej)

22 komunistów
skssano

n a  w i ę z i e n i e

LWÓW, 8. 3. Z Kołomyi dono­
szą : zakończył się tu proces prze 
ciwko 39 oskarżonym o działal­
ność komunistyczną na terenie 
powiatu kosowskiego.

Z 39-ciu oskarżonych na pod­
stawie werdyktu sędziów przy­
sięgłych trybunał skazał 22 o- 
skarżonych na kary od 4 i pół 
do 2 lat więzienia. 17 oskarżo­
nych uwolniono od winy i kary.


